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W oczekiwaniu... 


Gdy armia kończy swe tak chwalebnie roz- 
poezęte przed miesiącem dziełe, wczoraj rozpo- 
częto w Rydze pracę pierwszorzędnego znaczenia. 
Rokowania w Rydze mają uwieńczyć wszelki 
trud, nagrodzić za obfieie przelaną krew, utrwa- 
lié pokojem wielkie dzieło wyzwolenia. 

Delegaci rezpoczynająey w dnia 18 września 
„narady nad zakończeniem wojny spełnić mają 
olbrzymie zadanie, bo w mocy ich leży skiero- 
wanie wysiłków i pracy ludów wschodniej 
fturopy na tery twórcze, w ich ręku leży po- 
łożenie kresu wszelkiemu barbarzyństwu rosną- 
cemu w miarę przeciąganie się woimy. Dzień 18 
września 1920 może się stać tą w kistoryi ludz= 
kości doniosłą datą, którą pokolenia bkłogosła- 
wis będą. 

W stronę konferencyjnege stołu w stoliey 
państwa łotewskiego zwrócone są oczy przede- 
wszystkiem społeczeństwa polskiego, 2 wśród 
aiego klasy pracującej, tam zwracają się ludy 
wszystkich krajów, oczekujące niscierpliwie wy- 
gaśnięcia ostatniego ogniska wojny rozpalonego 
tak nieopatrznie przed sześciu z górą iaty przez 
wszechwładny wówezas świat kapitalistyczny. 

Oczekujemy wszyscy z niepokojem wieści 
stamtąd, bo zbyt doniosłe ważą się tam sprawy, 
bo zaprzepaszczona tam mogą być najżywotniej- 
sze i najwyższe nasze pragnienia. 

Dełegacya polska opuszezająca Gdańsk na 
statkach angielskich, zapewniła społeczeństwo 
własne i świat, że wyjeżdża pełna nadzieji, że 
do paru tygodni uda sią dokonać wieikiego 
siela, jakiem powinien być pokój porozumienia. 

Czy nadzi:je się spełnią ? 

Tajemniczym jest dzisiejszy sfinks rosyjski, 
jak tajemniczym i podstępnym był en w ed- 
miennej i dawsieszej postaci. Nie dajemy be- 
wiem wiary wszystkim kolportewanym przez 
różne podejrzane agencye plotkom. Nie odsła- 
niają też rzeczywistych zamiarów rządu rosyj- 
skiego nawet emuncyacye półurzędowe, mają O- 
ne bowiem raczej agitacyjne znaczenie, są one 
tylko grą dyplomatyczną. Ostatnia próba podboju 
i zamiar dyttowania Polsce zwycięskizgo poko- 
ju nakazują daleko posumiętą osimożność w o0- 
zenianiu wartości rokującego © pokój przeciw- 
nika, 

Dlatego z pewnym lękiem patrzymy w przy- 
Bzłość, chociaż po Stronie polskiej uczyniono wie- 
te, aby usunąć wszelkie baryery; jakie wojownicze 
temperamenty usiłowały położyć. Bez wpływu po- 
zostają na politykę polską enuncyacye gadatii- 
wego dla odmiany Paderewskiego, który chcial- 
by Poiskę uczynić narzędziem spadkobiercy De- 
niłdną! | Koiczaira mianowicie gen, Wrangla; któ- 
ry chcłałby ją postawić w rzędzie najmitów drżą- 
pego o Swą skórę kapitalizmu. Bez wpływu po- 
zosrały obce pryentacye w Polsce, które chciałyby 
przez Stworzenie stanu niby pokojowego, zarze- 
włe wojny właściwie podirzymać nadal. 

Deiegacya pokojowa wyjechała z takimi dy- 
spozycyznmi że poprostu od dobrej woli bolszewć-. 
ków) i żch politycznej uczciwości zależy, czy, po- 
kój jiatuiu przyjdzie do skuto, 
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Romunikai szivu generalnego: 


z dnia 16 września 1928. 

Oddziały nasze odrzuciły nieprzyjaciela poza 
Stryp3, a przełamując jego epór, zbłiżają się de 
Górnego Saretu. Po Zajęziu Złeczewa, . Biaisgoa 
Kamienia i Oleska eraz obsadzeniu rzek Siy- 
rui Stechedu nasz pościg wśród pomyślnych 
walk peztępuje kerzystaje. 

B rejenie Robrysia nieprzyjaciel 


atakuje 


dalej zawzięcie, wsrowadzając w bój świeże dy- 


wizye. Wszystkie ataki cedparto. 
de których nieprzyjaciel 
przejściowo, zostaiy w koatratakach odzyskane. 
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Miejscowości, 


W pochodzie ku Zbrucze 


zdełał się wedrzeć 
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OPXA PRIME" HATT: 
We Lwowia miosięeseia 61 Mk., z d 
do darau 78 ME., na prewiacyi 7 Mk., w 
imych państruch BO Mż. (z przevyłką poczt.) 
ENA OGŁOWŁEŃ: 
miejscowa (iwowstiej z2 1 wiara monparall. 
1 Mie „dadasłuza* 1 „Nek:ologia“ za wiarau 
uoaq. 8 Mk Komuwikaty i reklamy pa kra. 
mea za wieraz nonp. 5 Hi. Brobna epłosaenia 
38 feu. 51 wyraza. Dia poszukująegch pracy 
pszpłatnie. Ogłoszenia aa ziedmelą o 56°/, drożej, 
Zariiejusowa (pozaelwowślkej zwylie 150 Mi, 
za wiersź nesp., nekrologi i nadesłano 6 Mi, 
komumzaty è: rokinmy W bk, drabna ogła< 
wzeżia 4t fon. ad słowa, ` 


Aćrez Redakcyl i Admiaigtrwcył 
DWO, Li. Uyiczimska I BA. 


Cana pojodpiertzo namórn na calym 
- suszarze faliki 


G Miarki. 
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Bolszewicy ponieśli w walkach tych ogromne 
straty, lecz i pejedyncze nasze oddziały poważ- 
mie ucierpiały. Szczególnie walecznością odzna- 
czył się 57 r. p. wielkopelskiej, której dewódca 
podzułk Szyling zginął śmiercią bohaterską i 
dragi baon 52 p. p. wielkopolskiej, którego 
dowódca kpt. Kormia-Kossakowski został ciężko 
ranRy. 

Na ruszcie frontu ebustronna dziafalność 
patroli wywiadowczych. Stwierdzono, że Litwini 


i wzmacniają obsadę zajmowanych linii i ściągają 


z głębi kraju dalsze posiłki. -eo najlepiej ilustru- 
je szczerość ich pokojowych zapewnień. 


Naczelne Dowództwo ©. P. Sztab Generalny. 


sx m > 


= 


A e PSY AAS 9 AAD 1 Poda EA 


Zdobycie Tarnopola. 


ŁWOW. 18 września. Wieczorem 
został dzisiaj przez nasze w 
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ojska za 


otrzymaliśmy wiadomość, że Tarnopol 


jety. 


Pierwszy dzień obrad w Rydze 20 bm. 


WARSZAWA. 18. września. (Tel. wł.) Z Ry-j 


gi donoszą. że wczoraj odbyło się tam Obu- 
sironse zebranie sekretaryatów delegacyi poko- 
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| Rydze dla angielskich 
OBOROWE  W PETERA ERO 


. RYGA. Dziennik rygski „Sewodniesta* dono- 
si, że Mrassin i Cziczerin przybędą prawdopo- 
dobris do Rygi, celem wzięcia udziału w kon: 


że peselstwo angielskie wynajęło 29 pokoi w 
korespondentów. 


WC RAZERZ SRANIE ve ir 


Rozstrzelanie szpiega w Warszawie, 


WARSZAWA, 18 września. (Tel. wł.). 
rektor jeanej z warsz. fabryk amunicyi, p. Mo- 
szyński zwrocił uwagę władz wejskowych Ba 


działalność niejakiege Jekóba Klajera, który in- | listów tych dowiadywał się 


teresował się sprawami Uzbrejenia i dysiokacyi 
amunicyi polskiej. Sledztwo ustalite, następują- 
cy stan rzeczy. ; 

Klajer potrafił namówić 2 posłańców z de- 
partamentu uzbrojenia w Ministerstwie wejny. 
Markowiaka i Waszelskiego, żeby jemu doręczali 
listy” które z departamentu wysyłano przez nich 
do różnych urzędów. 7a każdy taki oddany mu 


Jeżell hasła głoszone przez dzisiejszą Rosyę 
nie Są tylko frazesem jezeli rząd sowietów chce 
utrwalić dzieło rewolucy! rosyjskiej a ludowi pol- 


Szłemiu przez oszczędzenie trosk wojennych ot- 


worzyć drogę do urządzenia się w swem państwie 


według Swej woli i do zużycia swej marmowanej 
dziś energii na zdobycie pełnych prawy i dostoso- 


wania ustroju społecznego do nowoczesnych form, 
to pokój przyjść powinien. 


Dy-|list Klajer płacił im po kilkaset marek. Przy 


pomocy slałszoewanych stampilii i podpisów 
potwierdzał następnie odbiór lista w filurze. Z 
różnych tajemnic 
to de dysłokacyi amunicyi i zrobił z nich szpie- 
gowski użytek. 

Klajsra i posłańców oddano pod sąd polo- 
wy, który Rłajers skazał na Śmierć przez roz- 
sirzelanie, Wyrok wykonane w cytadeli. Mar- 
kowiaka .i Waszelskiego, jako nie mających 
jeszcze pe 20 lat wieku, skazano po 40 lm 
eiężkiego więzienia. 


Daisza wojna grozi zaprzepaszczeniem zdo- 


hiS rewoiucyi rosyjskiej i utrwaleniem reakcyi 


w Poisce. dlatego w interesie obu krwawiących 
się ćziś ludów ieży dojście do porozumienia. Lud 
Polski spełni dla zrealizowania pokoju swoje obo- 
wiązki me wiemy czy do takich obowiązków. 
poczuwa się bolszewicka Rosya. l 
Czekamy Sprawozdania z Rygi. jo ` 
—ow6— | |, WP 
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"EM TR" 4.) uałobikki jj E 
Chaos irlandzki. 

W Londynie zą nad usiawą O samorządzie 
dia Iriandyj w Dubtinie obradują reprezentanci 
pokojowego rozwiązania kwsstyl włenłzkiej, a wm 
kraja szaleje okruina wojna podaedowa angialr 
Stich emiziałów wojskowych z uzbrojonemi ban» 
dard siemicicjstów Które płacą równą monetą. 
W Belfaścu główmeł siedzibie Ulsterczyków, urzą 
dza Się pogrowny Sinnfsinistów, będącyci tam w 
mautjszości, którzy bez wyjątku meleżą do kiesy, 
piekwaliiikowanych roboiników. Milionerzy, próte: 

c = 
sorowie uniwersytetów, studenci; kupcy T rodak 
iey kwallikowani usiłują poczęści pod przes 
wodniciwem duchowycu angielskich wyprzeć te 
‘rewolucyjne antyangiclckie* żywioły. To zacho- 
wanis sę przywósśców wsterczyków tpawodowałka 
po przeciwnej Sromis zbilżenie się siinfemsiów do 
kościoła katolickiego, Nietyjwo arcztimecp Ne bur- 
na Mannix, pochodzenia lfandzułsgo i które- 
go krewni źnajdują się w obozie simifeinistósw 
zje też i gani wybitni przywódey kościoła kate- 
- liskiego wyrażsją jawnie symyatye swoje do re- 

RN WLERA r P : PRO = s . pobiiią iriandz!diof i ło rjszajeżnej iriatzdnkej ad- 

LET PRZE N A GEOVA oko « jaiówEk aj inwalidów miasracyi, Ta zmdana w zachowacju sis zwyżenego 
"w À 1» duchowieństwa katolickiego w Iriandyi oznacza 

BIAŁYSTOK 18. września (Pat.). Dziernit żoł. | WARSZAWA 18. września, (Pat) Minister- |niewąlpiiwl- naczwyczejne utrudnienie położenia 
+ pei IE po + Aa Dee Tang! Ad stwo spraw wewnętrznych pelęciłe zwrócić się | rzędm angielskiego, ale jest zarazem środkiam któ- 
awa Sa a. 2 lil aan za pośrednictwem podlegiych mu „urzędów de|Iy zmusza Anglię do rychłego, pozytywnego roz- | 

b g a AWESCY m 3 

m | bala rada chi A y dl a: „|związków komunalnych z odezwą, aby idąc za| Wiązania kwestyi irlandzkiej. 
ge Wa 0aĆ zyskać CZES CHA. SC | „rzykładem instytucyi rządowych przy ebsa- Lioyd Georgi 1 minister Greenword, oświad- 
śiejszego porozumienia się z bolszewikami i u-|-_. i i ARE 4 PE: r nien ae Ma 
57 KĘ R. 5 Sua > dzaniu wszelkich posad, dawały pierwszeństwo |CZYłł w lecie, gdy niepokoje nie ustawały i gdy 
jednoszajnienia polityki litewskiej z polityką bof- | zasłużonym wojskowym, którzy ulegli kalectwu |Iriznaczycy odrzucili “Homerule“, że wprawdzie 
annin na wojnie. rząd szdkać będzie porozumienia, aie postąm z 

Oos meno— | SBa o a | feala bezwzględnością przeciw rolscszmowi wobea 
KONFERENCYB W SPRAWIE ŻYDOWSKIEJ. | wzm AGANIE SIĘ KOMUNIZMU W: CZECHACH. | TZfdu ensielskiogo. Wkrótce potem parlament 

WARSZAWA 18. września (Pat.). Prezydyum PRAGA 18 śe Ea. Walka. smedzy zels fonstyltucyjce gwazancye w Iriandf: i zapro- 
Rady palnistr. komunikuje: Konierencye w spra- wówicą | z odd 5 4 g k ER wudzit szdy wcjenme. Te sądy dorażne, która 
wio żydowskiej j akie się odbywały w Prezydym | gry, ka 4 aka x RR B RE Moce wprowadzono w mi:jsce sądów przysłęgłych, iBa- 
R. M. z powodu wypadków wojsnnych doznaly | 89 aoi ae sa Św fni pain AŻ pa ę.|czej Bą złożone niż ua kontynencie. Nie składają 
chwiłowej przerwy. Będą one obecnie z inicya- | daióe poj K zad wz ] ni < Ak wisi 384 z pfliasrósĄ 1 funkceyonaryuszy prawa móliia”- 
tywy p. wiceprezydenia ministrów Daszyńskiego | o sagen wiar" = do moskiewskiej mja | 60. ale BA urganuni adninjsiratywnych sądów, 
podjęte na nowo. Najbliższa konierencya wiej | gynaroć aa ad pa * apa = ps Rząd mnglejski zamianowu: dla każdego okregu 
prawie odbędzie się jeszcze w bież. tygodniu. rpa um a Fy bag sr? wi mor |sądowego powolnych soble urzędników z przy- 

—n— dnach dy A obicia yw kar |goWETIAM prawniczem, którzy bez współudziaa 

—an0— s drukuj ia haeie arie Z ah pad laików 1 z wytrłuczeniem wszelkiej angieksi qj gwa- 
Gziezerin przeciw BMMOSiANOWIENIU | natomiast komunikaty polskie drobnym. Seemann | c): =) r reć E p ga 
O SOWIE Ukrainy. w artykule wsiępnym wzywa do tworzenia dyk- BĘ I Mój Pre E E 

KÖNIGSWUSTERHAUSEN, 18 września (Pat). | taiury proletoryatu w Czechach, Jak wiadomo pra- | jętęch ubiegłego stulecie — m Indyach, ustanowił 

Z Moskwy donoszą: Cziczerin aświadczył w in. | wica Socyalistyczna odnoczyłe kongres partyjny tehan dw j Ena NR. 
> A Ah e. ; 5 nów: Ber W -y traz sędziami w Irlandyi pensyonowatych u- 
. terwiewie z angielskimi dziennikarzami, że rząd | do grudnia br. natomiast komuniści zapowiadają, rzędzików kotonialnych i byłych sędziów policzi- 
sowietów uważa plebiscyt na Ukrainie za zby- Koga się w zapowiedzianyin ter- nych , è y ga 
teczny. Eag ifa odda A apa Szrek głodowy bunmisrza miesta Ory i ta 
rat + tionć p EA a. że kocia j 3 mych agiwiorów imxiseich, zwraca Się wsdła 
m wj „nak, E Przj dee "ki la; Z PA | wiaćorrości z tej strony podanych, przeciw b ez- 
ia wica posiadać będzie włykszość 28|zawiu z jakien ih sądzono 
aż Niewąrniiwie gaś jes, że strejk yłodowy nia 


z 
koja Sarg | mpa eS EI Ta m go ae A pma ga EA A 3 B 
BJEGAREEĆ ZYWYCAZDLEWO U M. SU QACSTEWEE 
|. ENS gy . 
w eddiacie CYT 

PiRfldya z jaką enffscya w kKraśufi zagranicą | davalo, wydać wiune; w nasze ręce całą anmię 
z wielkiego zwycięstawa pod Warszawą chcla- | bolszewicką w zup laym rozbiciu odciętą. Wiemy, 
ła wysrachnować rekiameę jediostirmn, mienując |ża rzy ermle rzutera na północ, a dwie rzutem 
je "wumsńcomi Wasmzawy I Polki“, majdosadniej |na wschód miały pociąć w szachownicę ery te- 
zaoże być prrygwożdzona gdy Gię Ogiosł rze-|rem zajęty przez waoga, i wydusić go bez mož- 
azomaa zeStawiemia przebiegłego boju, które za-|ności bdweotu. Wiumy, że w rezultacie armia 
sługi owych jsdsosłex w naszem zwycięstwie ja-| gen, SikossSuicgo zdubyła 22.000 jeńców, 45 ar- 
boś itoszulrać się nie moga. inat 1 5% Rulomistów armia uderzająca z 

Wida be rozplanoweny | przeprowadzony | nad Wieprza zdobyła 51.000 jeńców, 177 ar- 
wyRidem Piieudakiego, Rozwadowskiego; Elsor" jraat, 812 kulomiotów; armia zaś nasiępu- 
skiego, Śriglegoj I Berbeckiesją I wywaiczcny po- |jąca pod wodzą Hailsra z pod Warszawy wz le- 
teernym wyiłkiem żolnierzy pod ich rozkazami la zaledwie 1.064 jeńców, 7 armat i 70 
ióęagoh pjednoczył tych; na których w każdym u- |kutomiotów, Wiemy również, że armia bol- 
cecwrym, przedsięwzięciu liczyć można zfczawo- | szewicha z pod Wesrszawy zdołała się wymknąć... 
da. Dziś weryscy już wiemy jakie zadania przys| Cyiry be mówią aa Siebie tax wyrałtfe i prze” 
pady ə mzałinienia poszczególnym grupom wal-|konywująco, że nic dodawać; ani objaśniać nie 
euqowiej | (ak zgodno współłziaanie tych grup wy- | potrzeba, 
R a Porh IPE? r’ Ae D ; SPL a r T EDE N Uk | 014 S y Ra RUAA 
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Anata] France niebezpiecznie chory. 
PARYŻ, 18 września. (Pat.). W stanie zdro- 
wia Anatola France'a Ta pisarza fran- Aar 
saskiego nartąniio pogorszemie dające powody p Kiya sf. ma tylko ma celu obrony praw dawno Hadznyały 
də poważnych obaw. RADA LIGI NARODÓW ROZTRZĄSA KONFLIKT |ptóre zresztą zwełemicy spiskowców sami naru- 
w POLSKO - LITEWSKI. szaj: podziennemi swymi gwałtami, — Wzsurzenie 
KANDYDACI NA GODNOŚĆ FREZYDENTA PARYŻ 18. wrześnła (Pat), Havaa. Rada Ligijz powodu napięcie, czy wizźmiowia wyśsczymają; 
RPTEJ FRANCUSKIEJ. narodów zebrała ale dziś popał. o godz. 5. na|czy mle przeżyją udręcaeń, które duchowni; kre- 
PARYŻ 18. września (Pat). Radio. Sytuacya nieoficyałne posiedzenie celem zbadania oświad-|wni ì kekarze, wciąż pubiicznie orimiją; rozpę- 
przed wybonami prezydenta da się w ten sposób | CZ*Ń Przedslawionych przez rząd polski w Bpra- |teja coraz bardziej namiętności lułu friandzkie- 
określić: wie konfiktiu prędzy wojskami polkójuni a li-|go. Ogółm podniecenie podnoszą iemcae modi- 
Sądzę, że przy głosowaniu próbnem Jonnart | fewsktemi na granicy vbu krajów. Przedstawiciel | twy przed więzieniem odbywane, Stejki demon- 
otrzyrna połowę głazów a druga połowa padnie | OS Padzrzvńky i przedsiawicic! Litwy Mm | o a I okrucieństwa popemiane ną angix- 
na Raula Pereta który jednakże w rezie kan-|IDAr28S byli obecni na posiedzeniu, Delegat belgij. skich Żołnierzach przez elnnieńtistów. 
dydatury Jonnarta nie zrezygnuje... Millerańd za-| %1 Hymans przedstawił referat w speewie os- Mimo jzdnak rozluźnienia porządku państwo- 
bbowuje Się nadał z rezerwą 1 wzbrania się po-| WiAdczenia którem rząd puwki zaskoczył radę. | wago w Wiaidył rozwiązanie kwestyi irlandz= 
stawić swoją kandydaturę, twierdząc; że ma jesz-| Nasiępuie Paderewski | Wskiemaras dawali rą- | kiej, bèz sekody œa państwowych inierasów Am 
eze do rozwiązania wiele ważnych spraw z po-|dzie wyjaśnienia w sprawie powyższych wypad- |gkli bliższe jest, miż Sytuecya pozwała to przy- 
Btyki zagranicznej. rPzypuszczają że jeżeli na |KÓW. Wyjeścienia te różniły aiz między sobą. puścić. s 
wtorkowem posiedzeniu Izby i Senatu zażądeją Z. Rząd amgłełski pragnie oriągnąć na mającej 
postawione. amdydatury człowiłka nie należą-| MONARCHISTYCZNE KNOWANIA W BAWARYI. | odbyć wię konierencyi calego imperjum jedno- 
ego dm żadnej partyi a posiadającego za gra-| NAUEN (Pat.). Periya socyelno-demokratycz- || 9, potężse; zorjentowane w duchu 
uag powagę to Milkrand prawdopodobnie zde-|na Bawarył dowiaduje Się że OCZ imperjelistycznym coświadczene sę wsny- 
Su i =: ył duje Się że z okazy YŚ RS: ky EZ toi 
cyduja się uczysić zadość temu wezwaniu. siości strzeleckiej tzw. “Krajowego airzelenia" ma- | SHich _reprezenaniów teryioryów angioiskiego 
s n anai - iącej się odbyć dnie 26. bm. Emwchnerwehr ma jpafstwa Światowego, aby móc siadąć o ile mo- 
Bolszewiecy wędrowcy w Niemczech. |obwołać królan bewarssim arcyis. Ruprechta. Po- | mości jek najsilni| wobec listopadowego zgro- 
BERLIN. 18. września, (Pat) Delegacya_ro- |CZJBINO iroi w iym kironku, eby wojsko rządo-| madzenia (fai narodów i w obliczu obrad o prze- 
; C} ;e (Reichwelr) nie częniły w adu zad- | użenie Bofuszu ungietsko - japoństiego. W tym 
syjska, która przebywała dotąd w Chry.| WE 4 weur) nie czyni tym wyp zwiadu wydeją ki e i F 
stianii, przybyła dziś rane na statku ro-|nych trudności, "Vozwórie" zapytuje Czy rząd|Zmigmn Vya Fio wieygoriem Waf luda 
Ai m : 2, pa = > + że sery rządowe już pertraktował” z sianie 
wyjskim* „Robotnik“, do Hamburga. Dalegacya Tzełzy wł: o tezo rodzaju przygotowaniach w istemi nad ari k i i EA 
składa się z 15 ezienków i ma studyować sto. | Bawaryi i kzy zastosował srodki mające nie dopu- | Lic: Pe tak A poc a „RE F j 
eunki rəbotuiose w Niemczach. Z ogólnej liezby |ŚCIĆ do adrady stanu, KIÓTA w reauitacie wywo- |40 Ame Sorge praerwal MoC Pony wasacyjay 


: - s tire 1 m" ; Wa |< j celem przewodnicaenia ne Radzie gabinetowe], któ 
e „ iaćby mutia wojuę domową w N ech. łom, prz ; dka ? 
15 członków delegacyi, 5 osób pesiada pozwele- *ACJy i Ojuę ą IEMGCZ ra miała powziąć dzcyduj enia 


nie na podróż do Niemiee, co do reszty zaś to-! ZEE 


ezą zig ukiady. a Tsi już odbytych z nimi konierencyi. 
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„DZIENNTR LUDOWY” 


Pogrzeb obrońców miasta Lwowa 
bohaterów z pod Żaciwerza, 


(m) Ofiara całopalna bohaterów zadwóśrzań- 
skich była tą ceną, dzięki której oddziały pół- 
nocne mogły się ważyć na rozstrzygający © 
zwycięstwie i przyszłości cios. 

ycia swe kładąc jako szaniec u wejścia de 
strażnicy krwawej ziemi małopolskiej, oddaii je 
drogo — dlo ostatniego maboju i ostatniego ser- 
ca żywego stojąc nieugięci i wspaniali, jak 
wskrzeszenia wiekopomnych termopylskich sira- 
CENCÓW... 

A kiedy ciała ich wczeraj szły zwoina pro- 
stymi wozami żałoby i chiuby dregą, w której 
niema powrotu —- wyległ na ulice cały, zaisie 
cały Lwów, by duszą, westchnieniem, kwiatem 
i łzą zawołać: „Cześć śmierci walecznej, która 
rodzi wolność i daje świadectwo miłości... 

Ulicę Łyczakowską, gdzie mieści się szpital 
garnizonowy (punkt wyjścia żałobnego orszaku) 
zalało mrowie ludu. Pogrzeb stał się ogromną 
manifestacyą Lwowa. 

Kondukt otwierał oddział ułanów jazłowie- 
ekich z lancami o choręgiewkach biołożółtych, 
krepą owitych. Za nimi trzej konni wyżsi ofice- 
rowie, w szarfach żałobnych i kompanie sztur- 
mowe. Za orkiestrą wojskową niesiono sziandar 
568 roku, i szereg wieńców kwiecistych, wśród 
nich uwagę zwracał wyraz czci mieszkańców 
Zadwórza, gdzie rozegrał się ostatni Śmiertelny 
akt bohaterskiej tragedyi, Toczy się dalej kon- 
my rydwan w ksztełcie urny, zarzucony kwia- 
łami, i — za nim widać niesiony przez sierżan 
ta na poduszce krzyż „Virtuti Militari“ dla po- 
tegłych... Idą klasztory męskie è żeńskie, du- 
chowieństwo, członkowie Rady miejskiej i Pre- 
zydyum, władze i urzędy, Straż Obywatelska b. 
licznie z karabinami na ramionąch, muzyka ko- 
lejarzy, Legia Ochotnicza Kobiet, oddziały pie- 
choty z bronią ma ramieniu, artylerya i inne 
rodzaje broni. : 

Na końcu ukazują się trumny na wozach w 
choinie tonących, szarfą narodewą przepasane 
i rozetą ochetniczą oznaczone! W mich skryte 


Obrazki bez retuszu. 


Powieść bez tytułu. 


— Obywatele! Zaczniemy wreszcie budowę 
dawno projektowanego gmachu, mego imienia | 
rzekł Duca Niepodległości Polski. 

— Brawo|! brawo l... 

— Obywatele! Nadszedł wreszcie czas, kie- 
dy zażądano od was ofiarnego wysiłku, pracy 
i poświęcenia | Dość pustej gadaniny, deklamaa 
terstwa, blagi i patesn z teatralnej budy jar-, 
marcznej!.. Pisaniem płowiennych wierszy i ma-i 
nifestów, drapowaniem się w zgrzebny łachman | 
„ofiar lesu“, obnoszeniem łzawej żałości po- 
krzywdzonych niezdarów emigracyjnych, nie 
wzbudzimy litości u świata i gmachu nie pə- 
stawimy. Do silnych należy świat I... 

— Brawo |... brawo |... 

— Smętkiem Nioby polskiej, wieszczemi im- 
prowizacyami Westyikoj), ani dociekaniem swe- 
go przeznaczenia drogą mistycznej towiańszczy- 
zpy, Czy mowoczesnego spirytyzmu, gmachu 
Niepodległeści nie wzniesiemy | Tu trzeba pra» 
cy. ofiar, krwi l.. 

— Brawo! brawe!.. 

— To tak samo, jak ów chłop polski, który 
kiepsko uprawiwszy swą rolę, ukląkł na zago- 
nie i wzniósiszy ręce ku niebu, błagał Pana 
Zastępów o dobry urodzaj.. A wiecie, co mu 
poradził przechodzący tamtędy kolonista pru- 
ski?... Powiedział: „Tu oprócz modlitwy, trzeba 
jeszcze pracy wydatniejszej, mniej robaczywege 
ziarna i więcej gnoju !* 

Precz z wiecznem  cierpiętnictwem i bier- 
nym mistycyzmem tołstojowskim, co powiada: 
„Nie sprzeciwiajcie się przeznaczeniu !* 

Przeznaczenie jest w naszych rękach, w na- 
szej pracy i w naszej potędze cheenia I... 

— Brawo! brawo !... 

— Obywatele! To jedno chciałem jeszcze | 
powiedzieć... | 

— Proszę o głos w kwestyi formalnej ! | 


na wieki ciała kapitana Belestawa Zającekoów" 
skiego, kap. Krzysztofa Obertynskiego, poruczni- 
ka Jana Demeira, ppor. Tadeusza Fanaka, 
psher. Władysława Marynowskiego, kaprala Ju- 
liama Gromniekiego wiernych „Dzieci lwew- 
skiea". I 

U bram szpitala garmizonowega peżegnało 
Tow śpiew. „Echo” pieśnią trumny kohaierów, 
którym towarzyszyła hsnorowa uhsłmisna straż 
z dobytemi szabiami. Z mównicy żałobnej prze- 
mówi? ks. kan. Badeni oraz wicepr. Stabl, Za 
każdą z trumien szedł zwarty tłum obywatel- 
stwa iwswskiego, dalej zaś ogromna rzesza ofi- 
cerów z generalicygj B2 czele, misye zagrani- 
ezne ie ME 

Okrężną droga ui. Życzakowską, pl Cło- 
wym, pl. Bernardyńskim i Pickarską wśród ża 
łebnie płonących |latarń i tysięcy głów w 
oknach przybył niesłychanie długi kondukt na 
cmemtarz, skręcając w prawo na chlubny. prze- 
pięknie położony jego zakątek, cmentarz Obroń- 
ców Lwswa. 

Tu wśród powszechnej kornej ciszy gen. La 
mezan-Salins nadał w imieniu Naczelnego Do- 
wództwa krzyż „Virtuti Militari* poległym. Nie- 
ustraszonym, którzy byli tylko delugacyą tyek 
co wówczas padli... Rozległy się słowa ostatnich 
pożegnań: wygłosili je: gen. Lumezan, bryg. 
Mączyński i rotmistrz Abraham, kreśląc prze 
bieg wieikopomnej ckwili staku wroga i zela 
znego oporu rycerzy lwowskich pod Zadwó 
rzem. 

Trzykrotna satwa rozdaria pewietrze i tca- 
mny bratnie wśród modłów zanurzyły się w 
wilgotnej ziemi. 

Nad mogiłami runęła po polach można ka 
skada dźwięków „Je'zcze nie zginęła“ i „Roty“ 
Konopn. a nakoniec olbrzymie tłumy «poczęły 
zwolna odpływać w stronę gwarmego miasta. 

Stos ofiarny naszej ziemi kresewej wzrósł 
znów o nowy klejnot męstwa, jakiemu równych 
niewiele znajdziemy w dziejach bitew świata. 


aAJACZE z LO WÓCITA 


— Kto pan jesteś? — spytał Duch  Niepo- 
diegości. 

— Jestem przedstawicielem s*'ronnictwa WaT- 
cholsko-narodowego w Polsce i caeiałem zapy- 
tać w czyjem imieniu i według jakiego klucza 
partyjnego zamyśla pan powołać przedstawicieli 
stronnictw w Pelsce do współdziałania przy 
budowie tego gmachu... 

Duch Niepodległeści zdębiał przez ehwilę. 

— Pytam puna, kto go upoważnił do wer- 
bewania ludzi, do akcyi budewy gmachu Nie- 
pod!tegłości, co de którege petrzeby i istnienia 
w Pelsce, zadecydować moze tylko nasze stren= 


nictwe, będące wykładnikiem  spoieczeństwa 
warchelske-narod wego. 
— Panie, pan spiskowałeś!| — rzekł, przy» 


chodząc do przytomności Duch Niepedległości. 
— Ależ ja gwiżdżę na wasze pozwolenie! Gma- 
chu Niepodległości nie zbudują żadne partye, 
ani żadne stronnictwa, Czy koterya Społeczne | 
Tu ma de gadania tylke ten, ce zakasa ręka- 
wy i mie oglądając się ma żadne stronnictwa, 
do pracy się weżmie, krwi swej nie szczędząc 
ni potu! Każdy kto stanie przy hudowie i kielo 
nię pechwyci w dłonie, decyduje o potrzebie i 
istnieniu tege gmachu, bo za nim zabrał się do 
jego realnej i widemej budowy, już go wybudo- 
wał w swejem własnem Sercu|!.. Czyżby znowu 
powroiua fala sejmikowania, hałaburdy, war- 
cholstwa i rokoszu nawiedziła Pelskę?... Historya 
zasiadła de pisania nowej karty naszych dzie- 
jów, ufna, że nauczeni smutnem de$wiadczeniem, 
wszystko uczynimy, aby ta nowa karta, stała się 
świetlanym wzorem dla przyszłych pokoleń — 


„Ja tu widzę, że myśmy Się znowu niczego nie 


nauczyli! Od czego tu zacząć pisanie historyi?... 
Historya jest w kłopocie, bo nie wie czy zacząć 
od bohaterów, czy od bandytów!.. Ja nie po- 
trzebuję pańskiego, ni jego stronnictwa pozwo- 
lenia na budowę gmachu. Jam Duch Niepadle- 
giości Polski 1... 

— Cha, cha, cha! — Śmięt się przedstawi» 
ciel stronnictwa  warcholsko narodowego. 
Ależ ay panu odziówimy wszolkiega kredytu! 


waków. 


A =:- 


o się dzieje w Anglii i w irlandyi. 
Londyński sprawozdawca paryskiego „Temps“ 
dono*i, temu pismu, że z początkiem lisiogada 
odhędą się w Anglii nawe wybory. Lloyd Geor- 


G 


ge jest zdanie, że wskutek konfliktu między 
Latour Party a rządem powstały irudności, któ- 
re usunąć się dadzą jedynie nowymi wybo- 
rami. 

Z Lendynu donoszę do pism holenderskich, 
że prezydent miniatrów zaprosił telegraficznie 
wszystkich człenków gabinetu do Londynu na 
dziea 14 bm. celem wspólnego omówienia po- 
ważaej sytuacyi w Irlandyi i kwestyi robotni- 
czej w Anglii. 

W kołach debrze poinformewanych opowia» 
dają, że gen. Ready, dowódzca wojsk w Irian- 
dyi wydał rezkaz, ażeby wszystkie żony ofice- 
rów angieiskich natychmiast opuściły Irlandyę, 
Władze w Dublinie zarządziły wszystkie środki 
zaradcze, ażeby zapsbiedz niepokojom, jakieby 
wybuchły na «yvnadek śmierci burmistrza Cor- 
su. Garnizony w irlandyi zostały ostatnimi cza- 
sy silnie wzmocnione wojskami angielskiemi. 
SZA ZERWIE S Piac RI T ZRT KdaZE PANA A 
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Mabytek Polski w Gieszyńskiem, na 
Śpiżu | Orawie w cyfrach. 
(Wesług czeskiego urzędu statyitycznego). 

Na podstawie decyzyi Rady najwyższej Pol- 
ska otrzyrosia w Cieszyńskiem obszar 101.286 
hektarów 90 gminami i 148.821 mieszkań- 
cami. Z mich ua Czechów przypada 2.445, na 
Pelaków $6 807, sa Niemców 46.731. 

Na Orawie przyznano Polsce obszar 38.878 
hektarów z 14 gminami i 16.133 mieszkańcami 
;15.508 Pelaków, 205 Słowaków, 213 Niemców, 
156 Madziarów i 60 należących do innych na- 
rodoweści). 

Na Spiżu odstępiono Polsee 19.471 hektarów 
z 13 gminami i 8.747 mieszkańcami: (73 Pola- 
ków (7) 8.219 Słowaków, 191 Niemców 92 Ma- 
dziasrów). , 

Ogółem eirzymała Polska 159.627 hektarów 
z 117 gmiseami, które według obliczeń zr. 1910 
liczą 174.701 mieszkańców. (10.869 Czeęchesło- 
7.135 Niemców, 112.386 Pólaków). 
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Wiemy, że się pan stara o peżyczkę państwową 
— ale prędzej mi włosy na dłoni wyrosną, niż 
pan choćky jednego feniga dostanie |... 

— Pieniędzy pożyczy lud, który będzie bu- 
dował ten gmach dla siebie ? 

— Ale część tego ludu z zrcybiskupiej kapi- 
tuły ormiańskiej uzbroirmy w „kosy na sziorc* 
i zdemelujsemy budowę! 

— Strachy na lachy, panie szanowny ! Mnie 
zresztą ubliża dalsza polemika z panem... Jam 
się urodził z krwi i keści ludu, na barykadach 
świetlanej Wolności, do której od wieków moi 
bracia ręce wyciągają | Jam Duch Niepodległeści! 

-— Tak, tak, ale zobaezymy czy dolary ame- 
rykańskie nie spsłnią swego zadania! Dolar, to 
moe|l.. Mamy już ludzi, którzy nosą wyeadzą 
prochem w powietrze, to, co w dzień zbudujecie. 
Nam nie trzeba nowego gmachu Niepedlegźości I... 
Nam wystarczy odnowiony sabór rosyjski w 
Warszawie, który bez wszelkich ofiar i w drodze 
ugodowej możemy zużytkować do tego celu. My 
nie możemy dla pańskiej „ideó fixe“ zajmować 
się budowaniem gmachm Niepodległości, w cza- 
sach kiedy rekwiruje się autemobil zasłużanemu 
generałowi i nie choe się mu wypłacić odszko- 
dowania rekwizyeyjnego, rzekomo za to, że auto- 
mebil ten nie jest jego właspością, 

W czasach, kiedy rozbija się nam organiza- 
cyę rezerwowej armii poznańskiej i piętnuje 
exceilencye austryackie mianem kłamców — nie 
pora na budowanie Niepodległości i... Nie pora .., 


— Ne pora! ne pora! ne pora! — zauucił 
stejący w kącie potomek Chmielnickiego. 
— Nie damy ziemi! — zuśpiewało kilku je- 


gomościów, wylewając z kubła cuchnące po- 
myje. s 
— Dałoj gramotnym l.. ` 

-— A muzyczka tirli, tirli — a muzyczka 
bum, cyk, cykl — śpiewało unisono kilku na- 
redewo-warcholskich warchiaków. 
— Niech żyje „Rzeczpospolita !* 
— I Boman Wielki! 
— I SirokBski także! 
— Ajakże |... 


è 


RAORT. 
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| APROWIZACYA DKI NAJBLIŻSZYCH , Bolsze- | podajemy niniejszym do ogólnej wiadomości, że 
cy, z majztych pogrzedało przez nich terytoryów; | pomimo najenergiczniejszych starań, ad dłuższe- 


"aga | a R 2 AE k 5 AT 
Vow 8 7 2 d 4) g reż umrowadziii 76 proc. som, oras wymiócih i wy4; 80 czasu © *ysyikę drzewa z Małopolski, Jako 
bp Y < e |wieżli prawie ie wBzysdw zboże. Żustały tylko obecnie jedynego źródła i pomimo poparcia ze 
ż OE ziemniaki, Z Poznańsejego obecnie na wnchód |sireny nśneśnych czynników państwowych, £d- 

Lwów, 13 września. E c A. dE: PE A $ A š 

„Me i R | wywozi się dziennie okolo 560 wagonów PP TSWE lesna w Żywcu nie wysyła dawno 
REPRRTERR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE: | niaków, Delegacya Rady miejskiej uzyskali oc-|zakupionej znacznej ileści drzewa celulzzowego, 
„Niedzieła 19 wrzesnia o gadz. 330 papeł „Pan Po-|tażało w Ministerstwie eprowizacyi przydziai 60 j wskuiek ¿zego Wioeławska Fabryka Gelluiczy 
sel", komedya, s wagonów maki Żytniej oraz zapewniony trans-ied dnia 14 sierpnia r. D. jest nieczynna, co grozi 
= kępa polce: Eda 1 wieczór „Krsko | pori trzech pociągów zboża z Rumunii Ga Lwo- | zatrzymaniem ruchu we wszystkich papierajach. 
Posiodziałak 20 wrześmia o godz. 7 wieczór „Tra- wa. Z transportu uż EES w bee tiy iSi Febota sak PD, bez pracy, prasś, urzędy, 
wiata", opara. 3 przeznaczonych na deputaty dla rzemiesimików,igšwiała bez papieru. Świadomi tych wszysikich 
Wterek 21 września o godz. 7 wieczór „Manewry | 70S Urzędnicy oirzymają Swe nieco, później, konsekwencyi, po wyczerpaniu wszystkich środ- 
jesienne" operetka. MARNIEJĄCE MAGAZYNY przechowuje iw aby fabrykę cellulczy zaopatrzyć w drzewu, 
ktrmy, gurie leżą ogromne masy różnych ogrom- | zmuszeni jesteśmy, zawiadamiając © powyższem 
nie dziś potrzebnych przedmiatów, nie wyłączając | zrzucić z siebie wszelką edgowiedzislność za stan 
artykułów spożywczych. Rzeczy te leżą tam nie-|krajowegs przemysłu papierniczego w najbliż- 
tylko miesiącami ale latami; naturałuje przewa-|Szym czasie. Zarząd Tow. Akcyinego Pabjanickiej 


—416— t 
TESER WODERYILOWY (prmsch uł. Osso- 
skich 10), Codziennie przedwtawiemie. Operetka, 
halet, wodowi. Bilety wcześniej w biurze daim- | 


ników Sokolowakiego ul Jagieloństa 7. inie wszystko to się psuje zania doczeka się wy- | Fabryki Papieru. Rebert Saenger”. 
—a4a4— roku sądowego, aby wróciś do wlasciciela. Przyczyną wsirzymaria produkcyi we wła: 
TEATR „EB AGAT EL A' (REJTANA 3) Możeby tak wojskowość zajrzała do tych ma-|oławskiej fubryce celulozy jeat zatem Korupcyjna 
W siedzielę 19-go września przedstawienia popo- | gazynów mle oglądając Słę na uztuwy, które po-igaspodarks drzewna, na której różni ludzie w 
POR po U: ki MR tka, Sa agpi i zwalają ma marnowanie prawdziwych a tak po.jPolsce rabią miliony, z całą bezwzględnością 
ta Ne onie a snoNiekac |szeklwanych skarbów, Przeciw tef rokwizycyi za- | rujnajae przemysł krajowy. Rząd powinien "gig 
ska, Górska. Bilety sprzedaję księgarnia Qi. Seyfartha | pewne nikt nia pędzie protestował dnąć w tą sprawę i jeśli juź nie można pozan 
ui. Akademicka 6. — W dniu przedziswienia w teatrze. DALSZE OFIARY WOJNY. Do szpitala przy- mykać do kryminału tych nowych milionerów 
—a— wiłeziono wczoraj na leczenie ranionych przez |(bo 88 oni filarami zbyt petążnego stronnictwa 


ŚMIERĆ NA POLU CHWAŁY. Dała 2. wrze- |bieprzyjacieła: ze wsi Medychy pow. Stanipła- | politycznege |), to przynajmniej wymusić doszar- 
Gila br. zginął kalcia bohaterską pad Buskiem | wów Tym:ka Witoskiego liczącego lat 65, ranio- czenie drzewa na wyrób celulozy celem urato- 
szersgowiec Ludwin Bruch z III. komp. kar. masz. | nego odlamtdem granatu w obie nogi; Jana Sio- wania prasy polskiej od zagłady. 
NI. Zat. $9 pp. Zmarły był Synam cenionego pra- | bodzianał at 24 ranionego w bołą i płowępi Teo! za) 
comia tashna, teatru m. we Lwowie Jana Bru-| dora Bachryja jat 60, ranionego w obte nogi kaj 
chi, Bedi, trwając nleusaaszanie na posterunku. |wsi Podzamienia pow. Rohatyn; Jana Pizia lat 


m sę spi ty samy 


LAHE. YI 


Brześć iege pamięci! 23 ramlonego 'w pierś i Siełana Tatuńczuka lat 
"Z TEATRU. Dowiadujemy się, że komisya tea- 41, ranionzgo w prawą nogz; Stefana Ilczysryna || ł 


trama uchwafiła usunąć z "Krazowiaków| i G6- |lat 38 z Dusarowa pow. Przemyślany ranionega Zu rubryk te redaktya nia odpowiada 
rat Weg jej wiedzy włożone tam wiśadki, któ- | W domu tuią w prawą nogę oraz Dmytra Aóaiusa 
ko Wio miesneku i oburzenia wywoiały. lat $0 z Rosulny, pow. Bohorodczany ranione- Ti 

ZWIAZEK ARTYSTUW SCEN poLsgic| g odenkem granatu w rece, przyczem odniósł Syeoraiicta chorób Weneryczzyet, skórnychi kosmetyki 

i a e ae ? A skanenia prawej nugi i lewej ręki, Paranie Ma-| FR a R i: Ed 
(ia Lwów). ogłasza niniejszem, że nie bierze z ABE. ke] 3 A ; ATE, 
tadnej odpowiedzialneści za najrezmaitsze przed makiewiew iat 14 pozy oma ei d © ERTY GS aria 
stawienia i kenverty, które urządzają we Lwo. pewien sierzant ranił przypadkowa kulą rewol- b. elew kliniki dermat. lwowsk., wiedeńsk. i paryskiej 
wie i miastach pomniejszych jednostki, podająże prowa w głowę. w. Eis jo Tys. Cd ord od 8—16, 12—1i 3—6. Lwów, Koperaika 12. 
się ra aktorów. Poziem artystyczny tych wido- Z BÓBRKI donoszą nam, że dzierżawca Łe- 
wisk, prowadzysysh częstokroć pod rm3 znaną 
, i pe sei patryotyczny, stoi zazwyezaj nader > 
nizko, tak, że Z. A. $, P. zmuszony jest zwrócić | przedaje zboże po 1300 mk. zamiast po cenach 
sięw imienin dobra polskiej sztuki narodowej do = Ponieważ siarosta Gasparski swym 

| 


drer choe Bobie odbić to, co u ianych w czasie s lista ch : 
inwezyi zrabowano i mimo polecenia starostwa TU Dr <r5b SCHELES | 
+ HE Y 


ord. od 10—12 i 3—65 pop., dła kobiet 2—3 Sykstuska tó 


edypa wiednieh czyaników, wydających zezwolenia | Uzedoweniem przyczynił się do rozwydrzenia tu- 
kib koneezye teatralue (Starostwa, Magistraty, 
Uszątży polie, I gminne), jak równiaż do Stan, 
zabliczności z prośbą © piętnowanie tego redza- 
ja zwykłych oszustw. Prosimy  ednewiednie 


tejszego paskarstwa, ludność oczekuje niecierpii- |! 


wie amieny na tem eianowiski. PAGE BIELIZNA! 


KRONIKA WYPADKÓW. Józef Frankowski i- |P + 
dla pań i panów eraz kompletne wyprawy 


czacy lat 12, bawił mle z przyjacióśmi znalezionym į% LE "UE z dawtarZaweco mala w i 
aniki w debrza zrozumianym istoresie obcejnabojan na polu obok ulicy Rycerskiej. Spowo» li fr p» A ża ść > ji f Ky s p wk f 
łam o uprzeżnie porozumiewanie się telegra- | lowany wybuch zranił go w twarz, które to ra- gf aj, Fabrreo pie HAE WALUR Rada 
ficzne ze Związkiem Artystów Seen Polskich |ny Pogotowie rat. amopatrzyło. cy 4 $ 
(Centrala w Warszawie, filie Kraków, Lwów), Pogotowie pożarne zawezwane zostało wczo- 
który bezstronnie słażyć będzie opinią swą co| Tal tw nocy za rogatkę Łyczakowsią, by wyrato- 
do poszczególnych akterów ezy wariości arty-l wać konia wojskowego, który pasąc się w sa- 
stysznej danej iwprezy. Zazmaczu się równo-| dzie wpadł do niezabezpieczonej studni Konja Niemcy planują nowe rozruchy na 
cześnie, że każdy aktor związkowy posiada legi, j tego wytięgnięto z trudem, lecz na Szczęście niej |. Górnym Śląsku i 
tymacyę osobistą wraz x fetografią, wystawioną | USZLodzonega. 8 śnie. (Pat) W zai 
przez cenfrelny Z. A. S. P. Adres filii Z. A. S Z DNIA I NOCY. Kżara Roth, licząca lat 14 BYTOM. 18. września. (Pat,) ZORD 
I 


5 Lwów. ul. Błowackiego 1. 2. 6 
W. Wy «a : CY? « zł . 


+ muza. 


P. (Lwów), Teatr miejski, Lwów. Za zarząd: |ko'eżanka głośnego kieszonkowca Auszusanena, |konfiskatą w Zabrzu całego Woru broni i ama- 
Adam Okoński, Jannsz Kesłowski. uslowała straść z Rek ae marmu tola le cia na eni Mapipa owa są 

, X Ę airu p. Jadwidze Mochowskiej. Ujęto ją i u-|jówek stwteregeno, ŻE od KLIK al przybywają 
arma Ga an day ksz; W oko. a ted o piale DA Górny ląsk duże oddziały bojówek nie- 
dak miejskiej sady Aivi Fizyk" dh. Lepeżyń- mieckich z peza linii NE, SA W czoraj 
Eki wede zestawień statystycznyca przedstawił, przybyło: Ca ak. x tk ja "Rory czak 
najwiżeej grasowaia ostatnio plłomica i czerwon. R F Ą takich bojówek. 3 om 2 hy e» Na = 
ki a w ostatnim miesiącu tyfus brzuszny. Qd po- Pogotowie rat. skonstatowało u niej kontuzyć nz | Niemcy planują isiainie najbjiższyc niach 


; | a ni je. [głowie 1 wsirząśnienie mózgu. Po zaopairzeniu ' newe rozruchy. | 
= ja eatr U ah i Mot pozostawiło ją w opiece domowej. | w Zwiącka widoczuie z tem grozi prasa nie- 
w posukiu do zachorowań. Najsimiej grasuje ta ać i miecka, te, SAO Pnie 2 forg EN konti 
charsba w Ćzlalnicy trzeciej i czwartej. lecz o8- 
tamio ju opada. Na płonicę zachorowało 507 
esp cd począlai roku, W powiecie  fwowskim 
pamcjs tylko epidemia czerwonki. W wbisku ezer- 


imleszczomo w manesztach policyjnych. 

W realmości przy ul. Sa%raineniek L 24 wczo- 
raj w południe skoczyła z I-go piętra NN. 17 
letnia penienka rzekomo w zamiarze Samobójczym. 


rencyi pokojowej w Rydze sowiety rozpo- 
czną nową eienzywę na Polskę, Zdaje się, 


lt ię Ae a. Z 3 , : 

ę jże pedobnie jak w sierpwiu br. spodziewany 

Groźba braku papieru | zagiady upadek Warszawy również i teraz wiadomości 
À TER s 46 łazienki dla i 4 A r oiszewie iej Dęćdy hasłem do wszczęcia nowt.o 

su powrotnego. Uchwałono urządzić łazien Całej prasie polskiej grozi kstastrofa nicbys| niemieckiego napadu na Polaków. 

dzłatwy szkolnej, czyszczenie torów kolejowych | wała, Jedyna w Polsce, jedna z największych | 

i Wontrolę nad osobami mirszkającemi w wago-|w Europie, fabryka cełuiozy we Włocławku 


—AEi— ł 


Szwęcya wydała bolszewików rosyj- 


mach orog zarządzić badania batteryoiogiczne wo- | przesiała produkować, — z braku celulzzy u- ode 
dy w wadociągaca. Rozpatcywam również pro-|stanie w najbliższym czasie wyrób papieru, —| |. j skich. 
jet wesądzenia domu Baniiarnego w pałacu Bie-|z braku papieru przesianą wychodzić wszystkie GDANSK, 18 września (Pat). „Danz. N. 
sładecidch, dzienniki I Nachrichten” donoszą ze Sztokkolmu: Policya 


MARNY CHLEB dostarczył płekarz moža | Sp. Fabryka włocławska rozesłała następujące |tutejsza wezwała przedstawicieli rosyjskich 
przy ul. Żródlanej 33 do sklepu rej. przy uf. Za-;zawiadomienie: „W poczuciu moralnej oćpowie-|związżków zawod. do natychmizstowego epu- 
marstynowsalej 17. Nadto bochenki ważyły za- | dzialności clątącej na nas, jako na właścicielach iszczenia Szwecyi, a w razie gdyby delegaci nie 
łedwe po 70 akg. Moxe Magistrat zecacs zrobić |jedynaj w Peisce fabryki celluiezy zaopatrującej |zsstosowali się do tego rezkamu zęestuną are- 
a tem porządek. w ten surowiec wszystkie papiernie krajowe, ' sztowani. à 
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Na zgłoszone za pośrednictwem Rządu pol 
skiego żądanie, aby w rokowaniach ryskich 
wziął udział przedstawiciel rządu Petlury, noa- 
deszła urmstępująca odpowiedż: 

iskre wta. 

Pilna Warszawa, Sapieha, minister Spraw 
Zagrawicznych. 12. wrzesnia. 

W odwowiedii na waszą iskrówkę, dotycząa 
cą niejakiego Andrzeja Lewickiego, eznałmia się, 
że lak zwana demokratyczne Repubiika Ukra- 
jnska wcale nie istnieje, gdyż Ukraina jest nie- 
podległą repubiką sowiecką, sprzymierzouą z Ra 


syg i biorącą z nia udział w rokowasiach min- 


skich i ryżkieh. 

Basya i Ukraina, będąc w stanie wojny 
z Poiską, (Ukraina wcale mie jest w stanie woj- 
ny z Pelską i Pelska nie potrzebuje zawierać 
z nią pokoju. Red), pragną zawrzeć z ią osta- 
inia pokój. Ale między Resyą i Ukrainą 
istniejs już układ sejuszsiczy 1 żaden nowy 
ukłsd wie jest więcej petrzebny. 

Co się tyczy wywieni»nego Andrzeja Liwi- 
ckiego, te Rząd psiski, jeżeli pragnie, nby icm 
buntownik otrzymał aminestyę od rządu sowie- 
ckiego Ukrainy, może uczynić temu ostatniemu 
propozycyę podczas rokowań w Rydze. 

komisarz ludowy dia spraw zagranicznych 

Cziczeria. 


Polityka bolszewicka w sprawach narodewo- 
ściowych jest ogromnie ciekawa. Ale nie dostrze- 
Że w niej nikt zasadniczych różnic z dawną po- 
lityką caraka. Gay carat był w nielezpisczeń- 
stwie i chciał dla swej pelityki zjednać naredy 
uciemiężene, wydawał wówczas ureczysie edezwy, 
obiecujące wolność i zmianę starego Sysiemau 
gwałtu i ucisku, Gdy bolszewicy rezpoczynali 
swą walks o władzę w Rosyii szukali eparcia w 
separatystreznych rachach narodowości przeme- 
eg wcielonych de Ńosyi — ogłaszaki oni swe 
zasady surnookreślenie — aż do zapełnogo odu 
duiełania si ed. Rosvi. 

Lecz, gty władzę posiedli, gdy aparat pań- 
stwowo-wajskowy znalazł się w ich rękach — 
nie było ani jednege narodu, kióremu pczosta- 
wiliby wolaeść oddzieienia się. I każdy waród 
siig musiał wywalczać swą samodziclność. Czy 
to Esionia, czy Łstwa, czy te narody Kaukazu, 
czy Uxraina — wszystkie orężem dowedzić mur. 
miały swego prawa do sameokreślenia, Jeduym 


NOx RW YPERIGCARA TY: YA EDE EATE ORRE A EED INS POETA 


wiecka Mosra uważa Pellure za 
aA do GO NIKA. 


„UWZEENNIK LUDOWY" —— 5 


jai 3 ) a 
Państwowa episka nad inwalidemi 
WARSZAWA. 18 września. (Pat) Na iamach 
-| prasy ezęst» powtarzają się ariykuły i netatki 
peruatejące sprawę inwalidów, w których auto- 
rowie usiłnią >ozuwiązać ueiycząse zadawnienia, 
ivez nie org pod uwagę jeż ed dawsa istnie- 
jycych istytueyi inwalidów. Webkze tego min. skr. 
wejsk. kemunikaje: 

i. Wszystkim Iawalidom w miarę stepnio- 
wej utraty aduiności zarebkowej wypłacane są 
reaiy, któr;ch wysekość asiaicnu jest eskretem 
Wodza Naczslucgu z 7 lwiege 1919 i*uarmówa- 
na ustawami cjnawemi z 16 marsa i 19 eerw- 
ca br. s 


udata się obronić to prawo, — inni mniej szego. 
śliwi, jeszcze do dziś zwycięstwa nie osiągnęli. 

W połeżeniu estatnien znajduje się Ukraina. 
Obłuśną nmattodą „sowietyzowania* i neo- ka- 
munizmu* epaRewali bolszewicy miastai węzły 
keiejiewe, i gwałtem niczew nie maskówanynm 
zakuli w kajdzny niewe:j ludneść wsi uknsiń- 
sxiej, przemocą orężsą wypodzili z kraja jedymy 
rząd, kióry powsiał z ludu i który tylko lud 
ukruiuski mógł zmieniać, 


zisiaj wskrzeszają d t i- : ; we ; 
= 4 at a A ja Ac udo 2. Szkolnieiwo zawodewe inwalidów jest 
AA = BTA y Pe” | szerzej uprawiane: w Warszawie, Krakewi:, Lwo- 
są wie, Lipewicy keie Przemyśla, w Ładri, w 


Tak Cziczeria nazywa rząd Petlury. Racya 
po stroaie Cziowerina | 
Petlura dziś jest wodzem powstańców. Ukrył | 


maiejszym axś siepniu prawie we wseystkich 
domach inwalidów i niektórych gespedarstwsci 
się wa nie zawsze gościnną dlań ziemię polskg, p ciwo frazy i az? 
zmióg tu szereg szykan, ale wytrwał przy szikn=j OP _SC0 Wj Ee, pd a apeme. 
darzs Niepodlegiej Ukrainy, skapia przy sobie | Sone Rz g? sa ea] y e w: ER 
ruch newstańczy, szykuje walkę zbrajną Z BR- war ŻA oo „aa om e gd > zm 
jeśdżearai t wa lasowege w Mydinmikach psd Krvkowchae. 
dak dia Polaków zaszezytnem bylo pagardii-| | ee. gu ti kip wa 3 a a 
we w ustach stupajki carskiego miaae miafeż- AW KĘ AW p A ta MY 
nika — tak samo calubą jest owe dzisiaj dla więzi a 077 przy Zakładach laczwi- 
Ukraińców. Dumą przenika ono lad ukraiński, | "774 05% e. A A 
któną d% Tingini AeA powstaniem prze-|__. 4. Damy dla aciemnistych istnieją we Lwo- 
eriam + ga wie. Od dawna jest prewadzona spesyalna 
Bolszewicy nazywają ich pewstancemi. — pow e aam w" aócć 
Dobrze, że rez przyznali się de istnienia powstań h ch R = d: Ludzi Goli ej 
nu Ukrainie. A gdzie iainteje powstanie tam jest aim pe a Wie (Sraga), e 86, 7 
gwałt i ucisk narodowościowy. Gdzie istnieją Pozusniu odbywa sią w specyalnych zakładach, 
powsiańcy, tam istnieją najeźdźcy gózie stosowane jest postępowanie ortepedyezne, 
Najeżdźczym jes: rzęd sowiecki aa Ukrainie. | -irurgiczno i iane metody fizy En poż 
Żąda en od Poiski, by ge uznała. Nie opuszcza | * 3 age b] Celera leczenia kk» gg v m A 
myśli o udziale powsiańciw ukraińskich, że so- |”® aa o" ii a RÓ a 
wieckiego użyjemy określenia, na konferencyi |P9 TASR E Ap : ; 
pokojowej w Rydze 6. W dziedzinie epieki społesamaj dla inwa- 
Co wczyni Polska? lidów, sskcya Opieki ministerstwa spr. wejsk, 
Czy jak kiedyś mocarstwa europejskie w sto- |P'Z8% , ex-ożylury rOzrzuceme #0 csiym Paki 
sunku do powstańców pulskich obojętnością AEŻ6% sięc mad ozn Gi A, 
teczy sprawę powstańców ukraińskie, czy też kładania zrzesesń wspóldzielezych (kaoperatyw), 
ujawni wobec ludów świaia i wobeu międzyna- prowadzi akcyę zapemóg odziażowych, ułatwia 
redowege proletaryatu istnienie towisckiege na- za kz eniu IA TET zee 3 
jazdu i ukraińskiego przeciw niemu powstania? |J" A TAA PO PUZO AE 
Jedno jest pewne: walka nierosyjskich na- | OE 
rodów e swą niepodległość uje xakenczy się. 
Nie zakeńczy sią i mawet nie przerwie, a 
sprawa ukraińska staje w rzędzie tych zagadnień, 4 s 
które w procesie wyzwoleńczych walk naredo- Pad adresem iwowskisj Dyrskcył 
weściowych największą będzie odgrywało relę. | : A 
| Ów 4 koiejowej, 


Lwowska Dyrekcya kełajowa pismem z dnia 


Syr Yo” 


mziejscoweści:ch ala których esecnie nia fun- 


Waita emerytur 


pshgyi wdowich i sierocysń oraz darów z łaski 
w pudwójnsj wyaskości. 


kcyonuje Pocztowa kasa Oszczędności, otrzy mu 
ja swe pobory w odnośnych Urzędach podatko- 
wych na podstawie konsygnacyi, które urzędom 
tym Dyrekcya skarbu prześle w najbliższym | 


jej męża ed 1 maja b. y. Da 


22/6 b. r. I, 3/41/11 zawiadomiła stacyę w Tru- 
skawcu, że agontce na stacyi Stebnik saliny po- 
legita likwiaaturze wypiseać połowę peberów 
dziś kobieta ta 


Dyrekcya Skarbu we Lwowie ogłasza: Na 
podstawie uchwały Sejma z 1. lipca 1920 r. 
L. 58791,U. E. zarządzsjącego wykonanis tej 
uchwały mają emerytewani funkcyczaryusze 
państwowi, emerytowani nauczyciele szkół śred- 
nich i wyższych, oraz wdowy i sieroiy po mich, 
tudzież osoby pobierające dary z łaski, etrzy- 
mywać począwszy 6d 1. czerwca 1920 aż do 
szasu wejścia w życie uchwalić się mającej 
przez Sejm ustawy emarvtainej, co mieziąca 
dotychczasowe pebory f. j. pensye i za epatrze- 
nia wrez z wszystkimi dodatkami drożyźniany- 
mi w podwójnej wysokosej. 

Dyrekcya skarbu zawiadamia interesowanych, 
zamieszkałych we Lwowie lub też przebywają- 
cych tu z okolic kraju obacnie ewakuowanych, 
aby celem podjęcia pedwyżki za czas od 1-ge 
czerwca po koniec września br. zgłosili się w 
tut Departamencie rachunkowym O. VIL ul. 
Rutowskiego lL 13, Il. p. w następującym po- 
rządku: 

a) emeryci i kwiescezci w poniedziałek dnia 
20. i wtorek dnia, 21 września br. 

b) wdowy, sieraty i sseby pobieraiąe dary 
x łaski w Śradę 22 3 we czwariek 23 bm. 

Interesewani, zamieszkali poza Lwowem w 


sila BA miedzieli 
628870  przepiękzy poemat w 6 aktach 
fii m2 > 3 im kè- 


DEKAMERON 0 e sów 


zarabiająca ma kolei 208 rak. miesęcznie żyją- 
ca z dwojgiem dzieci w skrejnej nędzy nie 
otrzymała z dyrekagyi kolejowej api grosza. Na 
to miesłychame nisdhalstwa zwracamy uwagę p. 
; l dyr. Barwieza i prosimy go, aby seehkciał aba- 
Komunikaty. Gać przyszynę wstrzymania jego zarządzenia. 

- Czy. mamy tutaj do erynienia z pespelitem ls- 

POUFNE ZEBRANIE TOW. CIEŚLI odbędzie | nistvrerm, czy z podejrzanemi intrygami, które 
sle w niedziele 19. września o godz. f0-tej ra- | biedną kobietę skazują na śmiurć głodową. 
no td. Cłowa 6. Sprawy bardzo ważne. | =. 

Za Zarząd: Ignacy Bielec — Józeł Banczet, | szlo AYEKEE: 

BIURO POŚREDNICTWA PRACY przy pen 
zku zawodowym rokomików drzewnych we Lwo- 
wie, polece zdolnyci sxfarzy mebiowychi 1 buco. | 
wimirych. Zgicszenia codziemtje od godz. 6. do 7 
i pół wieczorem przy ui. Piaszej |. 2, Piac Beas- 
dyxtyncią 1. 4. 

KOŁO DRAMATYCZNE ZWIĄZKU PRAC.| 
KOL. odegra w nisdzieię dnia 19. września 1920 | 
na ogén: żądanie po raz drugi Jasiek sie- z w e 
roia damat w rym ale I Polowanie m mobe aan dk woods własłowi dem 
EE a a wg 4 4. Wib „Ssaglo* žo Peacaiet i y zgedzg Się iñ- 


czasię, 


O kontrolę rokofniczą nad febrykami 
we Móiezzech. - 
MEDYOLAN, 18 wrzeónia (Pat). Osdkyte 
17 bm. zgremadzenie delegatów przedsiąbiercew , 
mialo, iak denesi „Śccołe* przebieg aeść dra- 
matyczny. Wiademość o tvm, że Giolitti wydał 
dekret zarzędzajsey kosireig ze strony związków 


sztuią ty é 134 tecznie na kontrole, w každy jadpak razic żą- 
E g [1 USA ga py | G838, aby fabriki żosłały jwzedłena epróżalone. 
PA? ppł ssb sg Ne 


W poniedzialek z powodu 
koncertu tylko do godz. 
„pół do G:ej wieczosem. i 
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Kinoteatr „AKRILMA” pl. Smolki 5. 
19. B. M. FO raz ozizi 


7 Saa dramat pod tytałem z 
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„DZIENNIK LUDOWY" 
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zyinie piekna I miłości 


Do gii 


mO. b. m. premiera a dE angielskiego w 4-ech aktach pod tyt.: 


„ŻŻezbronne ofiary" 


Lioycd Ge 


rge w oświeżleniu pisma 


nowojorskiego. 


| Pat PSÓW kihierykańskie Uoskonale się or- 
jentują w sytuacyÌ międzynarodowej i stosunkach 
w Frodeme Ii z małymi wyjątkiami surowo potęr 
piają polityke zamachowców w rodzaju Dmowt- 
skiego, natomiast na każdej szpalcie widnieją wy- 
razy wySokiego uznania dla Naczelnika Państwa 
i bohaterskiego żołnierza polskiego. Z przyjemnoś- 
cią koastatować możemy, że amerykańskie pis 
ma polskie uderzają w wysoki bon pairyotyczny, 
gdy mówią o kilrwawych zmaganiach i zwycię- 
Btwach polskich równocześnie w każdym riemal 
numerze mawołują do zapisywania pożyczki do- 
larowej, w której widzą Swietne rozwiązanie fi- 
nansowych trudności polskich. 

Dziś chcielibyśmy zwrócić uwagę na nieprzy- 
jemna krytykę działalności Lloyda Georgea w sto- 
sunku do Polski, zamieszczoną w poczyinem piś- 
mie nowojorskiem p. t: “Telegram codzienny“; 

Pismo to w numerzh z 12 z. m. podaje sylwet:- 
ki Matiernicha „Bismarktł i MurawiesQ i opowią- 
da o ich wrogiem odnoszeniu się do Polski a 
wi jednymi z mestępnych numerów po tej przygrywt 
cd — czyni ni mniej ni więcej — porównanie mig- 
dzy mmi a Lioydem Georgem. 

Uwagi te brzmią następująco: 

W mumerze z dnia 12. sierpnia 1920 roku *"Te- 
tegramu codziennego wyłuszczyliśmy krzywdy, 
jakie wyrządzili i łotrostwa, jakich się wzglę- 
dem arodu naszego dopuścili urzędnicy zabor- 
ców nus'ryscki Metternich, niemiecki Bismarkf i ror- 
Byjeki Murawiew. 


twa wyżej wymienionych Satrapów, biedną wo- 
bec gałgaństwa, jakiego się względem walczącej 
Polski dopuścił premier Anglii lord David Lloyd 


George. 


a * 


i 
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Gdy Pilsudski wypędził bolszewików z Wil- 
ke i jnnych miast polskich gdy oczyścił z tych 
dzikich hord ziemie nadbałiycięłe i już miał zadać 
tym hordom ostatni cios David George, widocz- 
nie spokrewniony rasowo z Trockiin, rozkazał; 
aby wojska pożskie wstrzymały atak przeciw czer- 
woLogwardyjcom, 

Tak; bamo działo się pod Lwowem, podczas na- 
jazdu Ukazińców. Gdy wojska polskie były już 
na progu do zwycięstwa nadchodzi znowu Nna- 
kaz, aby Połacy wsirzymali pochód. 

‘Pilsudski, chociaż naczelnik r n EA pań- 
stwa, mtu cha! rozkazáw możnowiadcy angielskie- 
go, prawdopodobnie z obawy; aby mu angiel- 
elki możnowładca nie wstrzymał przesyłai amu- 
nicyi. 


Pofityczni nieprzyjaciele Piisdskiego, będący | 
ma żołdzie angielskim wyzyskali tę uiegłość Pił- | 


mudskiego ma korzyść swoich zwierzchników, któ- 
rzy polskim Sprzedawczykom do ich wiecznie dziu- 
rawych kieszeni, pełną garścią funty angielskich 
szterlingów sypali. 

* 


a * 


NT |sobności 
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zarzucał Piłsudskiemu  militaryzm, 
imperializm, i zaborczość. 

Wiedział, że łże. Ale klamstwo iak już wesz- 
to ky krew dyplomatów angielskich, że sami so- 
bie nie wierzą, 

Na taką samą skłonność do kłamstwa cho- 
ruje również lord David George. 

Na zarzuty Davida George'a, że Piisudski jest 
śymilitarystą imparjalisra i zaborcą; tafnie od- 
powiedziały gazety amerykańskie. 

“The New York Evening Journal“ z dnia 
3. Sterpnia 1920 roku og} osił następującą depe- 
szę: 

Powyższa włeść, przetłumaczona na polskie; 
brzmi mniej więcej następująco: 

PARYŻ. 3. sierpnia, — Dzienniki L 'Oepare (IL* 
Oevre) drukuje dzisiaj sensacyjny artykuł stwier- 
dzający, że premier Lioyd George radził Pol- 
sce w imieniu aliantów już od września 1919 
roku, by wydała wojnę Rosyi sowieckiej. 

Oskarża angielskiego premiera, że odradził 
Ienacemu PaderewSskiemu kiedy był premierem 
Pouski zawrzeć pokój z Rosyą i oświadcza, że 
rząd poż iski dostał przyrzeczenie pomocy wojsko- 

` Polityka ta, według tego pisma; popierana 
była przez zbiegów mesvjskich, zwolenników da- 
wnego caryzmu olbrzymiemi s:mam! pieriędzy, któ- 
rymi dysponował były ambasador rosyjski do Sta- 
nów Zjednoczonych. 

Jenerał Piłsudski, dowódzca polskiej armii; 
dostał nsirukicye od. aliantów, by Iść na Mos- 
kwę przez Smoleńsk, lecz Piłsudski; nie chcąc 
stawiać się w moli podkomendnego, poszedł w 
kierunku Kijowa, Wtedy to, dziennik dodaje; al- 
jane: oskarżyli Pofiskę o „pollfiaryzmj i ją porzucili. 


Z trowyższego wynika, że Paderewski wie- 
dział o zarządzeniach premiera Anglii Davida 
George'a. 

Wobec tegw jeżeli więc p. Paderewski mimo 
wszystko nie wpłynął na swwich kolegów! i przy 
jaciół politycznych z narodowej demokracji aby 


Mmo utegłośd Piłsudekiego ford David Ge- | zaprzesteli niesłusznej napaści na Piłsudskiego, do- 
orge, mie tylko w najkrytyczniejszej chwili prze- | wodzi to, że p. Paderewski dzierżył w Polso 


22 tu śmiało pii AE że ia syłkę PO CI dż >: przy c Ra (żyd pr: emiera _ zi body z AE SZCZETZE; 


Wakacye nad zatoką Pucką. 


Kiedy ludziom, którzy morza nie znali, któ- 
rzy nie widzieli ni razu niezmierzonych prze- 
strzeni żywiołu drgającego odbiciem gorących 
biasków słońca i zmienną barwą stropu nie- 
biesziege, ukaże się na horyzoncie, po długiej, 
żmudnej pielgrzymes w pudle wagonu kolejo- 
wego, — ta ruchliwa tafla, tak przedziwnie od- 
świsżająca swym oddechem kraj przyległy, — 
wyrywa się z piersi okrzyk zachwytu. 

Jak sezgi załoga Kolumba po długich dniach 
miepewneści okrzykiem: „Ziemial*, „Ziemia!*— 
wiiaia ląd zbawczy, tak polski podróżny wyciąga 
dionio xu temu cku na świat, które tak długo 
byłe dla nas zamknięte... 

Słąpając po odzyskanym płacie ziemi polskiej, 
odkrywa się tysiąc uroków zapemnianego już 
niemal wśród klęsk niewoli kraju. 

Wielu, myśląc zdala o nieznanem Pomorzu, 
wyobraża sobie jakieś piąohy, płaszczyzny, roś- 
linność niewydatną, chiód fal północy i t. p. 
I — jak radosną niespodziankę wita to. co mu 
się natychmiast rzuca w oczy. 

Począwszy od prześlicznych lesistych pagór- 
ków Gdańska, teren jest rozkosznie falisty, to 
nący w zieleni niezwykle bujnych urodzajów, 
Pola zbożowe, ogrody pełne warzyw najpiękniej 
szych, sady, aleje stuletnie, przecinające często 
krajobraz sielski, chaty dostatnie, powietrze ła- 
godne i przedziwnie miłe — wszystko to wpro- 
wadzs niemal w zdumienie przybysza z drugiego 
krańca Polski, 

Zwłaszcza pe przybyciu z bruku miejskiego, 
z pomiędzy ulic ziejących gorącem i prochem, 
zakątek ten przedstawia się jak marzenie o ja- 
kiejś lepszej krainie, gdzieby nie było trudu, 
znużenia, nędzy, troski... 


TEATR STYLOWY 


3% CH bk Br zy” 


Lwów, ul. Akademicka 8. 


Czyżby w istocie skrawek ten był tak szczę- 
śliwy ?... 

Poznajmy go. 

yje on swem odrębnem, osobliwem życiem, 

które dla obywateli innych dzielnic zawiera 
mnóstwo niespodzianek, tajemnic, nowości. 

Przybysz z dalekiego lądu ze zdziwieniem 
ogląda te łupiny kruche, któremi rybak wypra- 


wia się na fale, z niedowierzaniem wchłania w, 


płuca osirg, 
rauconych nad brzegiem, z eiekawościg nasłu- 
chuje nawoływań Kaszubów, najoczywistszych 
Polaków ! — których zna się tak mało... 

Na mieboskłonie nikną żagle płynących lek- 
ko łódek i motorówek, motory pracują rytmi- 
cznie, napełniając powistrze charakterystycznym 
warkotem. | 

Odrazu widek ten działa jak zaklęcie — 
wchodzi w nastrój błogiego spokoju i pogody, 
odrywa myśl całkowicie od codziennego łańcu- 
cha’ udręczeń. 

I zdaje się, że powiuna istnieć meżliwość 
peznania tego kraju przez wszystkich obywateli, 
I powinno się jaknajśpieszniej przygarnąć de 
siebie tych, co tak długo przetrwali w trudzie 
w swej odrębności i właściwości istotuej — po- 
winno się pomerską ziemię uczynić tem, co jest 
jej przeznaczeniem: szczęściem dla reszty kraju, 
a przynależność do tego kraju — także jej 
szczęściem. ' 

fug. 
Zatoka Pucka. 

O zatoce Puckiej różnie różni mówią. Nało- 
gowi maikontenci, zaprawiający żółcią wszelkie 
wypadki dnia i wszelkie dobfa, nazywają ją 
„kałużą”. 

Entuzyaści patrzą na nią z uniesieniem, wie 
dząc już dziś w pryzmacie przyszłości olbrzymie 
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Wyświetla od 17. do 20. września b. r. sensacyjny dramat pod tytułem: Dokorowe 


Tajemnica starego 


Specyficzną woń wodorostów roz- | mnienia, 


pərty na wybrzeżu, handlowe, rybackie i wo- 
jenne, kanał przez półwysep Hela, kanały, łą- 
czące wybrzeże z Wisłą; słyszą tętno wielkich 
uzdrowisk nadmorskich wzdłuż wielkiej plaży 
nad Bałtykiem, wyczuwają całą moc zaintere- 
sowań, jaka skupiać się będzie tam, skąd wie- 
dzie najkrótsza droga do Szwecyi, do Londynu, 
do Paryża, w świat... 

Zatoka i jej główne miasto, Puck. ma wspo- 
jako ongi port wojenny Rzeczypospo- 
liiej, jednak, bez wielkiego znaczenia, 

Dziwić się wypada, jak ówczesna polityka 
mogła swobodnie pozostawić Niemcom wody 
Gdańska, a zadowolić się mitliznami zatoki, 

Puck, miasto około 3 tysięczne, posiada, 
widną zdala, charakterystyczną i piękuą bu- 
dowlę: stary kościół z czerwonej cegły, latami 
emszenej, z oryginalną wieżą, masywną i po- 
ważną, na której z oddali okna gotyckie ukła- 
dają się w kształt jakiejś twarzy szerokiej, cały 
zaś kościół z przyległemi drzewami, zwłaszcza 
o zmroku, przybiera kształt lwa ogromnego. 

Budowa ta sięga czasów bardzo odległych, 
Odbudowano zaś keściół pucki około 1564 r. 
staraniem wojewody Wejhera. 

Herbem m. Pucka jest lew i łosoś. 

Uliczki tu wązkie jak w średniowieczu, jednak 
brukowane ogromnie starannie. 

W mieście roją się marynarze, dziarscy 
chłopcy w granatowych mundurach i czapkach 


„|z napisem „Marynarka wojenna“, Kaszubi z wsi 


okolicznych i — letnicy. 

O tein, co leinika, mieszczucha zatwardzia- 
łego z głębi lądu, uderza i zajmuje, jakie spo- 
strzeżenia czyni sobie, depcąc z trudem po pia- 
sku nadbrzeżnym — następnym razem. 


(m. h.), (C. d. n.). 
I n „uzaronienie 
y NA. p program a de? 
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lecz na urzędzie polsigtn pilnował interesów pre- | Rinoteair KOPERNIK, 


miara Angi Davida George'a. 

Gdy P:xderewski usiąpił pisano otwarcie, Że 
przez tsiąpicnie nrz alianci; to znaczy AR_ 
gila, bardzo dużo saracili. Skoro Anglia straciła; 
to zarobić ma tem musiała Polska. 

A to tej naszej biednej ojczyźnie, może później 
wyjdzie ma zdrowie. 


=> — 


3 sali koncertowej. 


| 
| 


„DZIENNIK LUDOWY” 


Ropernika 8. 
13-g6 i 20-go b. no. | | 
Bla tych którzy tcszcze nie widzieli 


7 aktewy dramat pod tytułem : 


al-go 6. m. Nowość atrakcyjna, „SZAŁ. 


film włoski 4 akt. dramat p.t. 


Ma obiedzic u uchadźców. 


Otwzrły się gościnnie podwoje dawnej kuchnj 
EGON PETRI. miejskie; przy ul. Ormimimkjej 2. tym razem dla 
(Dwa pożegnalne koncerty 15. i 20. IX. 1920). 


Egon Petri rozstaje się z nami l 


to icù żyw, bo żywić nie może; mie polsko-amie- 
m bassid komitet pomocy dzieciom w odczuciu 


Już uważaliśmy go za „swego“ — jeż był |ciężkiej miedońi uchodźców zajął ti} nimf i żywi 
nie tyiko naszym dobrym znajomym — ale| icakiietyfiso we Lwowie zresztą agd | w Przemyślu, 
poprostu przyjacelem i cio, jak jedna z ciem-|Ternowie, Zakopanem: Jarosławiu I wielu jesz- 


niejszych chmur na naszym artystyczeym ho- |Cze ianych miastach Polski 


Od trzech eki zalem uchodźcy przebywający 


nieszczęsnych wywiałków ze wschodu. Nie mias- jsuis jelis 'robociarz na którego obli 


Przeważnie zgłosiły ię osoby z meteri, 
„głwięsej kobiet j dzieci tu i ówduie zasiadu przy 
ię irmata 
wyżłobiła glębokie bruzdy, to zcowu wać ko- 
biete wiejską która nieśmiało żajmiuj > rostu lawki 
obok “pani kapeluszowej'. Tu, przy tych swołach 
wszystko zrównane. Jednakowo wszyscy Der- 
mni i „„głodni Chłopczyk jańiś /-mioletxi jak 
m opowiada jedna z pań z kowitetu — zwytał 
iękiiwie, gdy mu podgno pelno na talerzu; szy 


ryzoncie: „pożegnanie* | 

Doprawdy zapominało się chwilami, że te 
przybysz, tak był częstym gyeściem estrad pol- 
skich a przadawszy:tkiem Małopolski i Czerwo- 


nej Rusi i jakże zawsze serdecznie witazy przez | Cznie przyrzędzony obiad. Komitet dosżarczył mą- 


publiczność i jak przez prasę, uznawany i po- 
ważany| | przyznać się muszę, że jakkolwiek 
zdaję sobie uzjdokładniej sprawę z tych wszyst- 
kich trudhości z jakimi muzyk w Peisee dziś 
jeszcze walczyć musi, nie traciłem ani przez 
chwilę przeświadczeni:, że Egon Petri pozesta- 
nie z nami na dolę dobrą, czy nawet złą. 
Dzieje się inaczej, Jedzie do Bazylei, aby tam 


objąć stanowisko profesara konserwatoryum |Spodziewa Się, że przybędzie znacznie więcej; lecz 
znuzycznega dla wsystkich znajdzie się pożywienie. 

A przecież nie o utratę wirtuoza — mistrza | maosi TEn ZE CYT ATZ I PODASZ 
chodzi tu w tym wypadku. Nie! Fierwiastek = c 
duchowy, jaki wnosi do swej gry te mie pe- : ła ć r 
danterya. niemiecka „Wyłażąca“, jak szydio 0 pomnik dia S. P. Bastyra. 


ostre z worka z gry arcymistrza Godowskiego. 
Yo nie ta zawsze nieubłazama ksncepcya móz- 
gowa fil ozefii Jortapianowej Busoni'ego, którego 
zreszią spadkobiercą jest w prostej linii. 

To — Petri, To nie naśladowea. To twórea 
wirtuoz sam dla siebie, ze swą odrębną i jakże 
odmienną techniką palców, dłoni i.. pedału, 
umiejący pozostawić niezatarte wspomnienia 
swej gry z tłamu mistrzów. 

Pianista, umiejący oiśnić, a rezygnujący 
z tego wspamiałomyślmie, aby tylke Ba źdźbio 
nie uchybić intencyom kompozytora, którego 
ukechanie i uszanowanie przebija z każdego 
dynamiczsego przejawu. Pianista iaiki — nig- 
dzie tak, jak u mas właśnie nie jest nitodzo- 
wnie potrzebnym. 

Jakże miestychanie rzadko słachaez styka się 
bezpeśredzie z twórcą. A iluż to między pami 
szczęśliwych, kiórym dano, jako wykonawcom, 
(mimo, że „gramy“ ma fortepianie wszyscy — 
nieprawdaż, piękne panie i... panienki?) zetknąć 
się z twórcą w chwili, gdy siedzimy przy for- 
tepianie ? 

Więc oto między tłum przgnący 5zfuki 
a twórców wszedł pośrednik-w.rtuez, najczęściej 
również artysta, ktory ną wszystkich granych 
przez się utworach pragnie pszestawić piętno 
swej iadywidualności — i mamy świat cucha 
— — oglądany przez szybzi i szybeczki — ale 
widzieć żo w całej jego prze otyżnej kosmi- 


wolno mu to wszystko zjeść? Chiopczyk się zdu- 
miał, że aż tak dużo ma dziś do zjedrania a prze- 
cia tak dawno nie jadt już do syta.. 
Z esłego wschodu gromadzi się przy yoh sto- 

Mi, ryżu; fasoli; tluwzcców; rahia bondehsowa- |łach uchodźcaw. S3 I z Wołynia i z Uimaizy 
nego, aś opłaca 2 mk. idzie ma pokrycie kosztów ji z kóżnych powiatów Gaiicyi nawet z Maostrwy 
złanzniałtówwi i (nych jarzyn, przyprawę, I wycai..| i Charkowa sporzać można inłode dziewor”te, thie- 
ków ndninzuwacyjnych. Na osobę wyznaczył Ko-|głs przed "dobrodziejstwami* hoiszewichienia. 
mikt 280 gramów dziennie, jeżeli do tego dodamy Może już wie długo ich tulacakf | medali. 
zsimąsowene ziemna i inne jarzyny, to zrozu- Akcyę ratunzową dia Polski zorganieowai już 
miemy, że chyba niki głodny stamtąd nie wyj- | dawno pułzownii Hoover, z ramienia misyi we 
złe. Do wczoraj zgłwiło cię 280 osób a Komiiet i Lwowie działa anxr. por. Gwynn Fuller, zaś z 
miejscowych esób p. radca FHingler, p. Żebrowski; 
p. Ulanowskaą i tnni. 


we Lwowie jedzą obiady. Bo do tei pory najczę- 
ścłej bez cieplej sirawy obywaci się driami calymi. 
Za dwie marki otrzymują obfity, pożywny; ama- 


Je sportu 


Święty to obowiązek, by Stefane Bastyra pa- W dniach 18. i 19. bm. będzie Lwów go- 
mięć, widomym znakiem w kamieniu wykuta, stała |ścił drużynę wojskową 20. p. p. z Krakowa, 
przed oczyma nas i naszych dzieci i potomności. jobecnie bezsprzecznie po ostatnich jej wynikach 

Zasiużył na pomnik ów szermierz nieustraszo- | najlepszą drużyną wojskową Polski. Drużyna 20 
ny, który na kształt mściwego orła z napowietrz-|p. p. mająca w swym składzie najlepszych gra- 
nych wyżyn walczył w obronie Ojczyzny, a w koń-|czy krakowskich wniosła w ostatnim czasie 
cu życie swe młode złożył Jej ma ofiarę. cały szereg zwycięstw z których wymieniamy 

kojarzył w sobie w pełnej mierze wszystko, | tylko wygraną Wisłę w stosunku 3 : 2, Maka- 
z czego tworzy się rycerz. A Ojczyanę umiłowai|bi 3: 0, Jutrzenka 6 : 0 repreztntacyę Sasuaw- 
nadew szystko. ca 7:1. Przeciw tej dotycaczes niez wycięig= 

Gdy zerwała się nam tu we Lwowie burza |nej drużynie siawą we Lwowie dwie drużyny 
nad głowami, w pamiętnym listopadzie r. 1918 — | wojskowe. W sobotę dnia 18. września grać 
nie kto inny, jeno Stefan Bastyr, pehnął pod niebo | będzie 2 nimi Bson zap. Nr. VI. w najlepsią m 
dumne ptactwo bojewe ku obrenie zagrozonej ste-|swym składzie. W niedzielę zaś 19. wrześwia 
licy kresów. Straszny był w swej zapamiętałej| drużyna 40. p. p. Oba matche zapewiadają się 
odwadze, 'ęk siał i zgubę W nieprzyjacielskich | nader interesujące i będą prawdziwą tenzacyg 
szeregach, gdziekolwiek pojawił się jego śmigły | dla miłośników i zwolenników piłki nożnej. 
Paec. i Bilety wcześniej do nabycia w cukiarni WP, 

I takąż też grozę miósł wrogowi później, gdy | Sotschka. Dhe 
runęła ma nas nawala od wschodu. Amimusz wiódł 
kapitana Bastyra z niebezpieczeństwa w  niebuś- |. 
pieczeństwo, jakby te był jego żywot właściwy. | 

Pięknie i słusznie powiedziane 0 nim, że 25 MAREK kosetuje pomieszczenie adresu w 
„Szczęście i spokój Lwowa Wypracowywał zdala | "Kałendarzu ludowym“ na r. 1921 w formie jak 
od murów, ponad najwyższemi wieżycami — | zesziego roku Zwraca się przeto uwagę P. T. 
w błękitach i enmurach*, adwokatów, lekarzy, inżynierów i t. d, by razy 

Zginął śmiercią letnika godną tragiczną, ale | nadsyłać swe adresy równocześnia z naieżytością 
przepiękną w swym tragizmie: wśród zwalisk| pod adresem: Lud. Tow. Wydawwicre, Lwów; 
strzaskanego aparatu w całepalnej spienął ofierze 
a cienie smutku żałobą rozsnuły się penad Lwe 


cznej przepiękności danem nam być może  do- | wem. | 
piero, gdy tym pośrednikiem wirtuozem jest Niechże, gdy je czas rozwieje, wyłoni się z nich A ! 
indywidualność wyższego stopnia. żyw znowu w nowem swem wskrzeszeniu — ten DS A RZEŽEME! 


Otóż to jest — Petri, 
Nam, broriącym się przed wszystkiem, co 
ścisłość, pedanteryę może w czemkotwiek przy- 
ominać, gdyż to najbliższy zachód, przelewa: 


bez «mszy i skazy rycerz niebieskiego szlaku. R g sa z 
Biskup Tańdurski, Gnlacki Kagireiers Mirlo oor zegam przed” nabywaniem tarbki, 


Fauni le Rey, Gasiorewski Kazimierz, Głażewski która pomimo ładnego wyglądu nie od- 
Adam, Jarecki Wladysiaw, Pulk. Jasieński Roman, |poWiada celowi, gdyż wcale nie barwi 


y się zresztą przez uszy, przywodzi nam ha Gen. Jędrzejewski Władysław, Por. Kubala Kazim., wapna. Jedynie zaś dobrą i wydażną 
myśl, nam, powtarzam, tego rodzaju indywi- Gen. lLamszan-Salins, Lasocki Zygmunt, Łużecki „dostarcza z marką ochronną 
dualność jakze zbawiennie byłaby potrzebną — | Michał, Pułk. Mączyński Czesław, Józef Neumann, 


gdyby, rzecz prosta, mogła tu tworzyć i pro | Rossowski Stanisiaw, Dr. Stahl Lesnard, Tomicki 


mieniować. 
Ha, trudno I 
Czesław Rrzyżanswsńi. 


—ue— 


CJ 


ri 


Kinoteatr 


GRAZYNA 


Leona Sapiehy 48. 


Tr 


bad dzis 


bolsz 


Se KURA szy 
Fabryka farb i ultramaryny 
Ch. Perirmmutter 


Lwów, ulica Słeneczna l. 26. 


Jozef, Wereszczyński Antoni, Inż. Wiktor Broni- 
sław, Bolesław Wysłeuch. 


Datki na pomnik przyjmają administracje dzien- 
ników. 


Gsirząszjący dramat w 4 aktach z krwawych 
rządów tolszewichień w Ńijowie psd tytułem: 
p" 


ewichieim piekie 


Ponadto 
2 aktowa komedya p. t. 


„Po reducie“ 


REA 


A 


F, 
D 


i 


|v | o OBLGSZEWIA. |V a je] 


męskie z dczikici: 
koni okazyjnie do 
ulica Króiowej 


Pier wsza 
biarnia | prainia chemiczna sprzedania, 
Kiaryi Zduńczyk i Jana Ga- jadwigi 55, |. p. drzwi Nr. 7. 
wrońskiega — Lwów, Krółajprzez cały dzień. 
Leszczyńskiego |. 9. buch na 
Gródeckiaj — przyjmuje 
wszelką garderobę de far- 
kawania i chemiczneśe 


lwowska 
parowa ae Fetro 


ms TW a 1 «wm JOSROŚI 
Przyjmuję szycia 


czyszczenia. 217- |damskich sukieś, bluzek, 
11 ikøstyumów i t. d. tak nowe 
Konkurs na peSzdĘ |(akoież przeróbki oraz bie- 


komsumu stolarzy rozpisuje 
Rada radzercza. Zgłoszenia 
wnesić należy na reze tow. 
Sochy przy ul. Pieszej |. 2 


bardzo niskich cenach — 
ul. św. Józefa 2. l. p. (ganek 
Ra prawo). 


we Lwowie 


27—2 


Dwóch błacharzy Damskie makii ad 
zdelmych poszukuje firma p cinne kape- 
Gwenarski Stanisław, Lwów, j|lusze, hurtownie i częściowo, 
Staszica 5. Chłopaków tylkojstare 
pńłskich przyjmie de nauki 
z umieszczeniem w bursie 
lekcye: 


Udzielam angielskie, 
irawcnekie, niemieckie 
szkolne Rappaporta 9, a P. 
paT WA $ 1—3,88 


przerabiam na vaj 
nowsze faseny 
"Twrorwyjarnaici 
gen. żast. perwszej parowej 
rabryki Tow. Kageluszników 
i składnica Lwów Keścielna 8. 
n iz ż REZ 


PI 4 


THBRABY weneryczne, skórne, zastarzałe — 
leczy spooyalista dr. 


PRITOK, wiiosm A ar Ai LA, | 
Wstrzykiwanie preparatu Neo 
podudaicem, 


Kzyży elow xlimiki wiaciońalciaj 
DOr. MICHAEL SALPETER 
ortynuje w chorebach skórnych i wenerycznych 
ord. od 8—9 i od 12—6 Lwów, Sytstaska 17. 


BE 


A ENTIN | É k 


Zeby sztuczne | 


stare, połamane kupuje i placi 


Pols 


Tylko kilka dni! 


niedziałek 


wykonuje 


młede przyb'ą-; 


„DŁIENNIK o s 


(Walne Zgromadzenie 


zk Ukręgowego 


we Lwowie 


odbędzie się 3. października br. w sali 


kolejowej ulica 


o godz. $=tej rano. 

Stowarzyszenia Współdzielcze 

ze Wschodniej Małopolski zgłosić się mają po 

kierownika |jznę damską i męską po zaproszenia i mandaty do Związku Okręgowego 


w terminie do 25. 


Termin zmieniamy z powodu Wa nego Zgroma- |% 
dzania Związku Centraińego w Rrakowie. 


RADA NADZORCZA. 


 KZONZEZZSEKZZBZZSZOWCWKZADAWSZNJNNZI 
Zelład deńtystyczBe-iechniczny 


Zygmunta Pekelmanna 


wszelkie robety 
najnowszych systemów 


Lwów, (ki szimierzowska 17, pasaż. 
LLT LELEL LETTIE LEELLE ELTETT] 


Salvursanu tylko preii Karioi, BApSSIg, CIUS, | 
marckew eraz ZBEŻE 
pozakontygentowe 
dostareza wagondwo 
ťPOLIMNEBEX“ boa nt 
Źwiązek handlowy 


Aias w, pi. 


ki £ 


Dr. Jakéb Owtóski 


Pracewała dzntynk=śceltoiczea, Haicza 2t. 


kały stę w po-;ff 
Do odebrana; p 


Nz 2% 


gniotki 


aF 


Wapótdriclezyeh SÓW. ? PAGÓWNIKÓW kolejowych RT edeiski i zgrubiałe naskórki usuwa 


radykalnie Boz najmniejaago bolu 


ETTIRGERA BALSAM AA QGUDI. 


Cena flaszki z pędzelkiem Miik. LO— 
Skład | wyrób: 1 


APTEKA M ETMRGRMA LECH, PAC GŻNCMNSAKA 


Dojazdcwa 


ewakuowane 


września b. r. ESAI ET TORT OZEZ PEC OERS TEEN 
fMfiaterydiy cezieżowe 
głównie dia lndu i rebotników w cenie § 
A od 50 de 150 Mk. oraz koce w. cenie Ę 
| od 120 Mk. do nabycia w magazynach 
Biura surowców 102-6 Ẹ 


i Izby handlowej iprzemysłowej 
iH -we Lwowie, — ul. Bourlarda 5, 
Ę między godz. 9—1 i 3—6 popel. 


węeatug 


IRL BBYTEUSEESKZR 


IMęskie, damskie i dziecinne kapelusze 


przerabia na najnowsze fasony, 
piewszoczędna pracównia kapeluszy 


JĄAEKÓBA BAWEBA 


Lwów — Rynek 14. (na l. piętrze). 


WE m 


najwyższe ceny!) aryacki 8. 
Adres: Hotel Grand, ul. Legionów $ | - | ga z a: 
Pak iie- aen p 0 | DENTYSTR-LERNRZ __ JĄ TUTKI I BIBUŁKI CYGARETOWE | 


nnjlepszej jakości ,do nabycia w fabryce: 
JJ i N. PERLMUTTERÓW 


Lwów, ul Tkacka 1. 4. 


15—15 


Sygniów ka wielka, po. lasem į $ 
u Dempniuka I. 113. | 


Zdolsege maszynisty | 
do [okdjnobi li przyjmie lar- IŚ 
tak we Lwowie. Zsłoszenia i 
osobiste między i0—1ie-tą jp 
godz. przedp. w biurze Za- | $ 
kładu przy uł. Fredre 9, hp 
dzienn: po-jĘ 


AO: ctnicy trzebni za: 


0% |raz Zgłosie się w Zarządzie | $ 
5 | domów Gmach Pyrek'yjny i S 
z ER Zygmuntowska |. 3.1ii.p.]B 
j| drzwi 338/4 11—3 


| 
: kezy ; 


tei się sami goią aparatem „Giiłette* 
lub t p. używają wysmienite nożyki do 
tychże znanej naa 


Ciekawe powieści! 


wypożycza «Cm 
AWĄP TI 


Pasaż Hanrsmanna 8, | p. 
+ a ye, miesięc Zn; 
15 Mk. — Kupujemy książk 
treści beletrystycznej lu | 
iub naukowej pojedynczo 


najtańsze i najiepsze w | obecnym czasie. 
Kto o tem wą'pi raczy się przekonać. 
Wyłączuy Skład: N 
Dom handłswy, S. PRDEAERA p | az całe PORANEK W iory. 

j Lwów, Sykstuska 7. że. 


| Powolującym się na to ogłoszenie 109%, ACTA. 23 Chlepezyk 


3-miesięcz. |B 
go darowa- | [R 
Pichulska, | $ 


Zast neca md i redskzor odpowiedzialny: JAN SZCZYREK, 


) nadto prawo do poboru racyi żywnościowej za opłatą. 


intendantura 6-tej Armii 


L. 2496711. Lwów, dnia 15. wrzesnia 1920. 
Intendantura 6-tej Armii, Lwów — Szkoła św. auny 
zapotrzebownuj: 


kiłkanaście sił pomocniczych męskich — 
i biegłych maszynistów. 


Eefiektujący winni zgłaszać się osobiście w powyższej 
Intendanturze w godz. od lu-tej do ldztej, przynosząc ze 
sobą curriculum vitae, uwicrzyteluioBe odpisy Świadectw 
szkolnych, świadectw odbytej praktyki wzgl. ukończenia 
kurtów pisania na maszynie oraz świadectwo przynależności 

(ma dowód, że petent jest narodowości polskiej. 
Płaca wynosi od 1700 do 2800 marek miesięcznie, po- 


Inwalidzi wojenni mają pierwszeństwo. 


Szef Iniendaniury : 
EKILCOWYS IRL 
Kap. Int. m. p. 


11353—3 


uł. Polna 9, w podwórzu. * | dza iag 


znajduje meio we Lwowie 

<= tylko 

przy nai. EEorailniokiej * 

—  (hoszna Akademickiej I Zimerowicza) — > si 


Drukiem A. Goldmana we Lwowie, Sykstaska 1%. F 


| a 


